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a'nmiiia- Rządowa Oświecenia Publicznego.—Na za­
sadzie Najwyższych Ukazów na dniu 27 Października 
S  Listopada) i 22 Listopada (4 Grudnia) 1864 r. wy- 
danvch o klasztorach Rzymsko-Katolickich w Króle­
stwie Polskiem, wszystkie zagłady naukowe tak  wyż­
sze jak i niższe przy tyf  f n^ nasztorach znajdujące 
sie wyjąwszy właściwe duchowne, mają przejść pod

i PP Sakrainentek w Waiszawie, oraz przy niektó­
r y c h  klasztorach żeńskich w innych miastach Króle­
stwa. istnieją Szkoły \  Pensj,°.naty’ kWl'e będą zamie­
nione na Zakłady naukowe dla Uczennic przychodnich 
od Władzy Edukacyjnej zalezące; przeto Komisja Rzą­
dowa Oświecenia Publicznego, uprzedza niniejszem 
Rodziców, Krewnych i Opiekunów młodzieży płci żeń- 
S i  wychowującej się w Szkołach i pensjonatach
zostaiącyck przy Klasztorach, aby niepóźniej jak 
7  d 19 Czerwca (1 Lipca) r. b. zechcieli przenieść swe 
rórki lub wychowanki do innych Zakładów nauko­
wych. Przytem Komisja Rządowa podaje do wiado­
mości, że z początkiem roku^przyszłego szkolnego 
1865/ 6, mają być otwarte w Warszawie, niezależnie 
od istniejącej obecnie Szkoły Wyższej Żeńskiej Rzą­
dowej o 6śriu klasach, jeszcze progimnazja żeńskie, 
a w innych miastach Gubernjalnych i w mieście Kali- 
szu, Gimnazja Żeńskie. (D. W.)

Przez Postanowienie Rady Administracyjnej z d. 
5 (17) b. m., Koniuszy Dworu J e g o  C esarsko-K ró­
l e w s k ie j  M o śc i, Zygmunt Hr: Wielopolski, miano­
wany został Dyrektorem Stada Rządowego Koni w Ja­
nowie. (D. W.)_________ _________

Wczoraj przyjechał do Warszawy Jenerał-Lejtnant 
Wilken z Petersburga._____________

Za spokój duszy Józefa Plucińskiego, b. Urzędnika 
Komissji R. P. i Skarbu, odprawiać się będzie żałobne 
Nabożeństwo w Kościele XX. Reformatów, jutro o go­
dzinie lOtej z rana; na które, Babka nieboszczyka, 
zaprasza Krewnych, Przyjaciół i Kolegów. (4209.)

Jutro, w czwartą bolesną rocznicę śmierci ś. p. Ste- 
fanji z Łukańskich Szubert, w Kościele XX. Reforma­
tów, o godzinie 9y2 rano, odprawione będą Msze 
Święte, za spokój jej duszy. (4185.)

Za spokój duszy ś. p. Rozalji z Szadkowskich Dyl- 
czyńshiej, odprawionem będzie w Kościele XX. Refor­
matów, pojutrze, t. j.d. 30 b. m., o godz: 10'/2 z rana, 
Nabożeństwo żałobne; na które, obecny Syn wraz 
z Żoną Krewnych, Przyjaciół i Znajomych, zaprasza.

(4193.)
Wczoraj zakończyła doczesne bogobojne życie, po 

krótkiej lecz ciężkiej słabości, opatrzona ŚŚ.SAKRA­
MENTAMI, Marjanna z Paruszewskich Olejska, Wdo­
wa w wieku lat 80; exportacja zwłok, nastąpi jutro

o godz: 2ej po południu, z Kościoła po-Bernardyń­
skiego, na cmentarz Powązkowski; na którą, pozosta­
łe Córki z Zięciami i Wnukami, Familję i Przyjaciół 
zapraszają; w dniu zaś następnym, o godzinie lOtej 
z rana, w tymże Kościele, odbędzie się za jej duszę 
żałobne Nabożeństwo. (4169.)

Pozostałe Dzieci po ś. p. Krystynie z Majerów Ma­
karewicz, składają serdeczne podziękowanie wszy­
stkim osobom, które raczyły oddać ostatnią posługę, 
odprowadzając zwłpki jej na miejsce wiecznego spo­
czynku. (4186.)

Zmarły w z. m. Józef WTięczkowski, właściciel dóbr 
Rożniszewa, w Powiecie Radomskim, gospodarz po­
stępowy w całem znaczeniu tego wyrazu, jeden z gor­
liwszych korrespondentów rolniczych, cały swój nie­
mal majątek przeszło półtora miljona zł. wynoszący, 
własną mozolną pracą zebrany, rozpisał na cele do­
broczynne, na Kościoły, szkoły rolnicze, szpitale i to­
warzystwa naukowe. Zaczął on zawód gospodarza od 
skromnego oficjalisty prywatnego; rządny, uczciwy, 
gospodarz wzorowy, zyskał zaufanie właściciela, któ­
ry mu majątek oddał w dzierżawę. Na dzierżawie do­
robił się kapitału, i kupił dobra, których szacunek
potroił. .

Komitet zajmujący się urządzeniem wykładów pu­
blicznych Professorów Szkoły Głównej, zawiadamia, 
że wykład na dziś zapowiedziany w Salach Redutowych, 
z powodu nieprzewidzianej przeszkody, miejsca mieć 
nie będzie. O dniu wykładu doniesionem zostanie.

Z przyjemnością ujrzeliśmy na scenie Teatru Roz­
maitości, Starą Romantyczkę; chociaż to jest wzno­
wieniem tylko, a le i wtemwidziemy zasługęReżyszera. 
Jakkolwiek od czasu objęcia Reżyserji przez P. Świe- 
szewskiego, zaledwie dwa miesiące upłynęły,obok wzno­
wień zawdzięczamy mu kilka nowych sztuk wprawdzie 
tłomaczonych, ale w braku, oryginalnych i na tych po­
przestać musiemy. Wkrótce ujrzymy ich i więcej, a 
przy zamiłowaniu sztuki naszych Artystów i dobrych 
chęciach z ich strony, o czem wątpić nawet niegodzi 
sie, repertoar nasz ciągle zapewne wzbogacać się bę­
dzie. Brak nam wprawdzie dramatów nowych, ale 
w tym względzie nie Dyrekcję i nie Reżyserję obwi­
niać wypada.

Wczoraj Artyści Włoscy na benefis Pani Trebelli- 
Bettini przedstawili „Wesele Figara”, to arcydzieło 
dowcipu Beaumarchais’go, instrumentowane przez 
Mozarta. Jakkolwiek zdawało się nam dostrzedz w tej 
operze pewne opuszczenia, niedokładności, zawsze je ­
dnak przedstawienie to do udatniejszych należy. Arty­
ści Włoscy widocznie uświetnić chcieli benefis znako­
mitej towarzyszki. Panna Brunetti milutka i przebie­
gła Zuzanna, wykazała, że i w rolach wesołych jak 
poważnych równie zajmującą być umie; Panna Gio- 
vannoni śpiewała starannie, Pan Ciampi wybornym 
był Figaro, Pani Bettini Basiljo, P. Gnone-Almaviva,



Pan Kozieradzki przedstawiał Bartola, i doskonale 
naśladował Ciampiego; Pani Trebelli równie za­
chwycającą, była w roli Cherubina, jak w Rozynie, 
wreszcie jak w każdej roli. Talent to odrębny, znako­
mity, godzien hołdów i uwielbienia, złożono też jej 
w darze wczoraj wśród grzmotu oklasków, pyszne 
trzy bukieta i bransoletę złotą, brylantami ozdobioną.

W Teatrze Rozmaitości wczoraj w „Starej Roman- 
tyczce” debiutowała Panna German, Artystka Teatru 
Krakowskiego. Jakkolwiek w tej roli Pani Mazurow­
ska jest doskonałą, i można powiedzieć uświetnia 
wraz z P. Rychterem tę wyborną komedję naszego 
zasłużonego Pisarza, wszelako i Panna German na 
porównaniu nie traci. Pojęła ona tę rolę nieco inaczej, 
może żywiej, wykwintniej, choć przez ową zbytnią ży­
wość, niedość niektóre ustępy uwydatnić mogła. Po­
dobnież możnaby i zbytek akcji Pannie German za­
rzucić, ale to wadą jest po części wszystkich prowin­
cjonalnych Artystów, z której łatwo talent prawdziwy 
otrząsnąć się może, a w talent debiutującej Artystki 
już po tern pierwszem wystąpieniu wierzymy, i nie 
wątpimy, że w innych rolach świetniej wykazać się 
zdoła. Pan Ładnowski w roli „Marka Zięby“, „Nikt 
mnie nie zna”, Fredry, zadowolnił zupełnie, ta pierwsza 
próba w rolach charakterystycznych powiodła się wy­
bornie. Może Marek w końcu zbyt tragicznie brał 
swoje położenie, może za wiele rozwinął czucia, ale 
tego rodzaju grzechy młodym Artystom łatwo odpu­
szczone być mogą, czucie i żywość zawsze są oznaką 
talentu. W czasie Entraktów orkiestra wykonała parę 
nowych utworów, a między temi „Władysław” Mazur 
P. Lewandowskiego.

W nadchodzącą Sobotę, to jest dnia Igo Kwietnia 
r. b., w Salach Redutowych przy Teatrach, odbędzie 
się o godz: 7ej wieczorem, drugi Koncert Instytutu 
Muzycznego, w którym wykonaną będzie po raz pier­
wszy Wielka Symfonja-Oda w czterech częściach Kry- 
nztof Kolumb czyli Odkrycie świata nowego, z muzy­
ką Felicjana David’a. Bliższe szczegóły Afisze ogła­
szają.

Podobno w przyszłą Niedzielę, znowu będziemy 
mieć koncert, który przed wyjazdem swoim dla pora­
towania zdrowia, urządza znany i niewidomy od uro­
dzenia Artysta Skrzypek P. Szletyński. W koncercie 
tym, mają przyjąć czynny współudział, opuszczający 
Warszawę Artyści Włoscy, to jest Panie Trebelli 
i Gioyanoni, oraz P. Bettini. Zdaje się, iż Koncert ten 
“  Sal^Ch Resursy Obywatelskiej, lecz o

W S S  f  f  szczegółach doniosą afisze.
_ , | j . } „ip widzieliśmy w xięgarni P. G. Senne-

znaczają się wizerunki zamkowej KatPrt™ w  
lu i jej pomników roboty StroobantaBeleikt f we' 
worytnika, przez X. Biskupa Łętowskie|o d^Kiako" 
wa sprowadzonego. a ia x °-

Obecnie kiedy lampy Naftalinowe coraz wiecPi 
wchodzą w użycie, zwracamy uwagę publiczności ™  
dobór takich lamp w składzie P. Knolla (dawniei 
Mintera), M  ulicy Czystej. W wystawie widzieliśmy

mnóstwo takich lamp, począwszy od skromniutkich 
za kilka złotych przyrządów dla szwaczki lub robo­
tnika, do okazałych porcelanowych i bronzowych, pra­
wdziwą ozdobę salonów stanowiących. Oprócz lamp 
stołowych, wiszących,są tam przeróżne lichtarze bron- 
zowe, y ą e cacka i drobiazgi, oraz niezbędnej

S a T  b la ch y \e l« in e iIiPnanaSZyn^i d° kawy’ n.acz7'dw0ffia k̂ ĉSr̂ nkLfużJS
słowego, w y d a n e ^ T p ^ z S
wicza, zawiera: Słów kilka o owczarstwie Na ze to

Tow: Roln: Ptów Gnieźń S r e T T w r 80 -?a, zebra£ iu 
gląn na w/ staw§ owiec w Lignicy. Sl leg°i
opłatą6 talarka^z nnri^Zeta R*Pska illustrowana, za
0 charakterze piszącego fS S °f rgk?pism0w> wróżyła 
dobne charakterystvkf W  Da żądanie P°“ 
kiś powodzenie, ale że ?  ta miała czas łą ­
czności sprzykrzyła sie ta 7l ni^ JeSt trwałem> Publi" 
dzaju Chiromancja wchodzi v»aW a TeraZ inneg0 r°-

“ opis
daż « , J L ^ m n t 6 w b| S b  f l d S * ” W J P r Z 6 ‘

w  w  Rr <Lg0’ Członka Akademji w Berlinie 
W Wrocławiu bawi obecnie niejaki Glowarke lu  

wmej oficjalista drogi żelaznej, który skmt; ’ d 
szczęśliwego spotkania się dwóch p o l S w  S  me' 
zgruchotane a następnie odjęte, i pomimo t e V fa k
najp^kmej p,sze, trzymając pióro w zębach °

W  Wrocławiu 16 b. m„ zakończył życie i e d e n  z e  
znakomitszych Malarzy Niemieckich r l l l i  u  
cher. Urodzony 27 Sierpnia 1821 r. w Du°sseldoróe’ 
kształcił się w tamecznej Akadpmii u ,eia.°fne> 
zrobił pierwszy swój obraz. .PrzeDowicZi 1 m 
niu Jerozolimy.” znajdujący się obecnie w ° z“ s?cz?‘
Xięcia Biskupa Wrocławskiego, ztąd u d a l'S ^ d o  
Oldenburga, gdzie przez lat 8 był nadwornym mala- 
rzem i zdejmował portrety wszystkich niemal Panu­
jących Niemieckich. Następnie przybył do Wrocła-

Kardynała ostatnia Drze?8' * 5 a portret tegoż
pracą 1 P ed smi0rcia był Hamachera

W Prusach, gdzie wychowanie'początkowe naiwv- 
żej podobno stoi i najbardziej między ludem jest roz­
powszechnione wiele bardzo co S  p o S n i k  
książek dla szkół początkowych wychodzi tak w n i?

1 fi? Wiecie> Kiszewskiego (którą i tu
i  d hnie,raiW o,ffadoStaćmożna) iksiąż-

® , p ś.redniei szkół wiejskich i
10 ł  . i<.L u Readscnmidta, która już w innem 
wyszła wydaniu drzeworytami ozdobnem, nakładem



księgarni F. E. C. Lenckarta w Wrocławiu po 8 srg., 
a  w oprawie po 10 srgr.

Rząd Pruski przeznaczył 8,000,000 tal: w celu poży­
czania na roboty około poprawy pól i łąk; z tych miljon 
talarów ma być użytym dla Prowincji Poznańskiej.

W Niemczech wyrabiają teraz opłatki do listów 
z fotografjami znakomitych poetów i muzyków. _

W Auglji zapaleni myśliwi, odbywają polowanie na 
lisa, nawet w okolicy gdzie tego zwierza nie ma od 
wieków, więc strzelcy zmuszeni są przynosić w wor­
ku  zwierzynę, k tórą  ścigać mają.

Gmach wystawy, mającej odbyć się w Paryżu ro­
ku  1867, zajmie przestrzeni 140,000 metrów kwa­
dratowych (o 20,000 więcej niż roku 1862 w Lon­
dynie).

Na archeologiczne poszukiwania, skupy staroży­
tności, układanie map, planów i t. podobne, przygo­
towania do Życia Cezara; wydał Cesarz Napoleon 
przeszło siedm miljonów franków.

Wiadomości Zagraniczne.
AMERYKA. New-York, l ig o  Marca.— Krąży wieść 

że w arm ji skonfederowanych, szerzy się zbiego3two 
całemi kompanjami. Pomiędzy murzynami panuje 
wielkie wzburzenie od chwili, jak  powzięli wiadomość 
o zamiarze powołania ich do arm ji skonfederowanych. 
Zapewniają, źe Johnston zaatakował Shermana, ale zo­
stał odparty. Senat skonfederowany zatwierdził p ra ­
wo o konskrypcji murzynów. Zdaje się, żelzba repre­
zentantów przyjmie także to prawo. — P. Fessenden, 
pełnomocny Minister skarbu oznajmia, iż będzie się 
starał rozpocząć na nowo uskutecznianie wypłat w brzę­
czącej monecie. (Nord.)

AUSTRJA. Wiedeń, 25go Marca. — Dziś w południe 
odbyło się prywatne zebranie deputowanych u Pana 
Schmerling, na które zgromadziło się do 100 osób. 
Rezultatem zebrania było, iż rząd wytrwa na stanowi­
sku jakie przyjął w kwestji budżetu. (Schl: Ztg.)

FRANCJA. Paryż 20go Marca.— Deputowani opo­
zycji zebrali się wczoraj u P. Marie i uchwalili główne 
zasady 9u poprawek w kwestjach poprzedniojuż wska­
zanych. Poprawki te ostatecznie nie są jeszcze zreda­
gowane. PP. Thiers i Berryer, nie położą swego pod­
pisu na owych poprawkach obok deputowanych lewej 
strony, biorących zarazem na się odpowiedzialność.— 
W krótce spodziewany jest w Southampton nadzwy­
czajny Poseł Peruwjański, udający się do Madrytu, dla 
ostatecznego załatwienia nieporozumień z Iliszpanją. 
Po załatwieniu swej missji, uda się do Turynu, gdzie 
m a stale reprezentować rząd Peruwjański. — W Me- 
xyku krążyła wieść, iż oczekiwany tam jest w końcu 
Kwietnia przybywający w odwiedziny, Xżę Brabancji. 
— Cesarz Napoleon był nieco słaby, ale teraz ma się 
już lepiej, i zamierza odbywać przechadzki, jak  tylko 
zmieni się stan anormalny tem peratury w Paryżu. — 
A dm irał Rose, otrzymał rozkaz zajęcia 3ch prowincji 
Kochinchiny, otaczających kolonję francuzką a nie bę­
dących jeszcze w posiadaniu Francuzów. (I. B.)

Paryż, 2 Igo Marca.— Dzienniki Algierskie podają 
następną wiadomość urzędową: Zaburzenia wybuchłe 
między plemieniem Baboros, rozszerzyły się od Listo­
pada. Burzyciele podpalili wiele domów. Bandy Szei- 
ków Kabylskich, zostały wzmocnione posiłkami z ob­

wodów Bugia i Dozidszelli. Wielkie, śniegi stoją jesz­
cze na przeszkodzie wyprawie w góry; władze wojsko­
we jednąk przedsięwzięły odpowiednie środki, aby za- 
pobiedz wkraczaniu Kabylów na dolinę. Wiadomość o 
śmierci przywódcy Bea-Hamza, w skutku poniesio­
nych ran, potwierdza się. — Jenerał dywizji, Senator 
Xiążę Saint-Simon zmarł. Dziś odbył się jego pogrzeb. 
— Wybór Hr: Walewskiego na Prezesa Ciała Prawo­
dawczego, staje się coraz prawdopodobniejszym.—Ce­
sarz interesuje się bardzo artykułam i o „Życiu Ceza­
ra,* ogłaszanemi w prasie francuzkiej i zagranicznej, 
i czytaje wszystkie. (Nord.)

HISZPANJA. Madryt, 2 Igo Marca. — Potwierdza 
się wiadomość, że arm ja ma być zmniejszoną o 10,000 
ludzi. Redukcje mające nastąpić w budżecie, wyniosą 
ogółem 60,000,000 realów. (St: Anz:)

PRUSY.— Wielka gromnica jaką  Oj c ie c  Śty, przy­
słał z Rzymu, zmarłemu Arcy-Biskupowi w Poznaniu 
Przyłuskiemu, jest może pierwszym i jedynym tego ro­
dzaju darem ze strony P a p i e ż ó w  dla Biskupów prowin­
cji Poznańskiej. Dotąd bowiem żaden z naszych do­
stojników Kościoła, nie otrzymał z Rzymu podobnej 
ofiary. Wspomniawszy o zmarłym Arcy-Pasterzu, do­
dać tu  także winniśmy, iż na czas wakującej z powodu 
śmierci jego, stolicy Arcy-Biskupiej, K apituła Metro­
politalna Gnieźnieńska, wybrała do zarządu tą  Dye- 
cezją, JX. Kanika Zienkiewicza, a Kapituła Poznań­
ska, Dziekana Brzezińskiego, jako Wikarjuszów.

(St: Anz:)
WŁOCHY. Turyn , 23go Marca. — Na dzisiejszem 

posiedzeniu Izby, Massari interpellował rząd w przed­
miocie pogłosek o tajnej umowie dodatkowej do kon­
wencji Wrześniowej. Lam arm ora wynurzył swe zadzi­
wienie z powodu tych pogłosek, szerzonych albo z le- 
komyślności, albo dla zaszkodzenia interesom narodu. 
Minister dał słowo honoru, że myśli nawet nie było o 
takich niedorzecznościach, i odparł jako niesmaczne 
dowodzenia przytaczane przez wymyślających to kłam ­
stwo. Visconti-Venosta, również odparł to oskarżenie 
jako zmienne i niezasługujące na zaprzeczenie. Spra­
wa ta dalszych następstw nie pociągnęła za sobą. — 
Ludność miast Włoskich znacznie wzrosła i tak : 
Neapol liczy teraz 447,665 mieszkańców, Turyn 
204,715; Medjolan 196,109; Palermo 194,465; Genua 
137,986; Florencja 114,363; Bolonja 109,395; Messy- 
na 103,324; Livorno 97,000; Catanea, Ferrara, Lucca, 
Ravenna, Aleksandria, Modena, Piza, Reggio, Parma, 
liczą między 70 a 50 tysięcy; Ankona, Perugia, B re­
scia, Placencja przeszło 40,000 mieszkańców. Oprócz 
tego Włochy mają dość miast liczących po 30,000 
mieszkańców. (Schl: Żtg.)

XIĘZTWA NADDUNAJSKIE. Bu/carest, 21 Mar­
ca.— Od 5ciu dni wszystkie rzeki w kraju wezbrały. 
Trzecia część Bukarestu jest pod wodą, dochodzi ona 
w niektórych cyrkułach do 2h metrów wysokości. Wszę­
dzie uorganizowano pomoc. Xiąźę kieruje nią osobi­
ście. Rzeki wezbrane poznosiły mosty i popsuły drogi. 
Najwięcej dotkniętemi miastami po Bukareście są Ja s ­
sy, Galacz i Tetucz). (Nord).

Ostatnie Wiadomości.
Depesze dzisiejsze nie przynoszą zbyt ważnych wia­

domości. Z Paryża donoszą między innerai, że P. Per-
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signy wyjeżdża wkrótce do Rzymu. Podług jednych 
podróż ta jest półurzędową missją, podług drugich ce­
lem jej jest zbadanie osobiście położenia Władzy świe­
ckiej]i przyszłości, jaka jest zachowana dla zjednocze­
nia Włoch.

Ewestja Szleswig-Holsztyńska wywołuje ciągle nie­
porozumienia, acz drobne, pomiędzy Austrją i Prusa­
mi. Nowym powodem do takowych było wstępowanie 
ochotników Szleswig-Holsztyńskich do armji Pruskiej. 
W Berlinie sprawiło pewne wrażenie w Izbie oświad­
czenie Ministra wojny P. Roon.

W Londynie otrzymano wiadomości z Szanghai da­
towane 9go z. m. Taipingowie zajmują ciągle miasto 
Szangszo, a przywódcy ich w odezwach do ludu doma­
gają poddania się, przyrzekając opiekę i porozumienie 
się z mocarstwami zagranicznemu. Z Japonji nie ma 
ważniejszych doniesień. (In: Bel:.)

Wiadomości Literackie.
Nakładem i drukiem S. Orgelbranda, Xięgarza i Ty- 

pografa przy ulicy Bednarskiej Ner 3695, obok Towa­
rzystwa Dobroczynności, wyszedł 170 Zeszyt E n cy  
klopedji Powszechnej, zawierający między innemi n a­
stępujące artykuły: Obrenowicz Miłosz, Xiążę Serbski; 
Ocet; Occhino Bernard, Socynjanin; Ochocki Gabryel, 
Doktor; Ochocki Stanisław-Józef, Cześnik Mozyrski; 
Ochrona; Ocieski Jan, Kanclerz; Joachim, Kasztelan; 
Octowy kwas; Oczapowscy Michał, autor, i Jan Doktor; 
Oczko Wojciech, Lekarz; Oddychanie; Odessa; Odo- 
jewski Włodzimierz, Xiążę; Odpusty; Odra; Odrowąż; 
wieś Odrzyków w Sanockiem; Odrzywół w Sanockiem; 
Odymka; Ofiara (dar); Ofiara (podatek); Ofiarowanie; 
Ogień; Ogińscy Alexander, Mikołaj, Grzegorz, Anto­
ni, Kazimierz, Tadeusz, Józef, Michał, Kazimierz 
i t. d. Cena Zeszytu kop: 35, za granicami 37 y2, na 
poczcie 40 kop.

Najdalej z dniem 8 Kwietnia r. b., opuści tłocznię 
drukarską, piękne dziełko pod nazwą: Miesiąc Maj, 
uwielbianiu Niepokalanego Serca MARJI poświęcony, 
przez Autora Miesiąca Czerwca, Domku Dziewicy■, i in ­
nych. Kompletna ta Xiążka, blisko 200 stronnic dru­
k u j  Wizerunkiem MATKI BOŻEJ z'Loreto; obejmuje 
uwagi na każdy dzień miesiąca Maja; sposób słuchania 
Mszy Stej podług najświeższego dekretu Papiezkiego; 
Modły poranne, wieczorne i inne do Niepok: S e r c a  
MARJI; Litanje; różne Pieśni. Taniość jego dotąd 
niepraktykowana: do 8go Kwietnia r. b., zapisujący 

t0 larzy, płaci tylko cenę druku, po

i z prowincii f ra n c o  H v i n r a n  * i"? i ł .  .  ^  i  < •

S lS Ł S ln *  ló”  J1* UŻ?tk" Fra°cu*i’'

blina nr 557. 65’ Radolmski Jozef Ob: z Lu-

B a ^ K o rf'pulkow nik1 d f S o L ® 6 ? b: ■ ? uchnowa;do Łomży. tadomia; Rzątkowski Antoni Ob:
Przyj ecliaii kole i a

Ob: z Krakowa nr 625; S c h t ib c w .a " ? 1 D ^browski Tad: 
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Długiej N° 590, obok Cerkwi, wyszedł U  l 
sko-Polski Elementarz, ułożony przez AWr 
exemplarza kop: 6 czyli groszy 12. ' ^ ena
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